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*f?AMENTU IW  iv 0tiyWęn Z wystawieniem N. SA- 
ski, Sufrasrań a  J- ń  PeJcerfr Biskup Halikarna-
steneji DnJL.,. • ^ ‘"Byecczji Warszawskiej, w assy-
Ze światłom jarzącerrf * Członków Archi-Konfraternji,

, *RZYNVte2 7 )UrgU îak to donieMiśmy, w Kościele ŚtejKi- 
Alexandra Lcj'wm - 7 si« Konsekrakcja Biskupa JX.
sztoru Rzymskim 0*7 Prćkoruzowanego na Konsy-
*him S J S S i r f ?  n T : 1858 razem z K Z -K rasiń-
k° i i .  A r S l ’ Due\ er em 1 Platere>n. Wyświęcał 
Xięża ę n-l . UP. N°hylewski, któremu asystowali

i o v M S i  \Z b i  Vvnt ^ ,crzy ? Brzostowa h. Topor 'jpucin.s/ct, Arctn-Dyakon Zmudzki, w r 164S Ti 4
f^ ^ 0<lCjał Waf*z.awsk ii Gdaitslii, Sdio- 

Jebi Umezmenski, Kustosz Kujawski, Proboszcz Śgo 
Rz e c o  w Warszawie, Święcicki ów został Biskupem 

^ełm sknn w r.16T6. 4) Joachim Shirmont, poświęco­
na Ua • Pa w Gutsztadzie w Warmji przez Bisku- 
^ •c» l^ Zeja J7Z()Stoma Zuluskiego. 5) Michał-Jan 

7m \ Cv  /K a "°1nika Wileńskiego i Archi-Dyako- 
^mudzkiego, Biskup Juljopolitańśki i Suffragan,

\ \  ,7 1 8 ’ Plsarz Wielki Litewski. Został
c a n ’ l l  „ k.',ipe'n Wileńskim.. 6) Alex: Horain, Ar- 
8kpn i/ ,°n Wileński, Proboszcz Zmudzki; wreszcie Bi- 
 ̂ ir ^1? a 1 Suffragan wyświęcony wWarszawie 

^r? w  i*12'  Marca 1732 przez Nuncjusza, Referen­
cie],, - L.,teW'skl- Umarł 24 Lipca 177< w Wilnie, Ko- 

wieku 89. 7) Józef-Leon Łopaciński, 
^iskun ^ 1 lenski, Kanonik Zmudzki, synowiec Jana 
Potim i? . . ll(!zk’,‘S°> któremu w Worniach wystawił 
8‘iftri imieniem Kapituły, Biskup Trjpoli/ański i 
U ? an’ wyświęcony w Warszawie i także u Ś. K h z y -  
to!t. , ,‘zerwęa 1776 przez Brata Królewskiego Ponia- 
Hiiśi o!f'«?’ B‘skopa Płockiego. Umarł w Sarji na Białej 
<W 1803. Zrzekł się Suffraganji pomię­
ta Tm v , ć  7 <lzeUTa(leusz Bukaty, Dr Obojga Pra- 
hi8j.„„ i 1 ZJ <|  ®wskj, Kanonik Smoleński i Zmudzki, 
Ąi,i07  Tespynski jU£ w r. 1786. Jednocześnie z nim 
drńck;1 ^ Ialtnows^ i Biskup Cyneński Suffragan Mie- 
k()T)h Proboszcz I . MARJI w Warszawie, Kapłan Za­
cięło v<imi!aikans ,l<'g0; wyświęcony Biskupem w Ko- 
W ,  AX. Dominikanów Warsza: 22 Grudnia 1782 r., 
k i l  B'sknpa Zmudzkicgo Giedroyca, Całe Życic prze- 
,||:nr,r* arsza" '1' ' Bita] .1“  ̂ umarł za czasów odnoWio-

; Biskupa Żmudzkiego Giedroyca. Całe życic prze- 
Warszayie i tutaj juz umarł za czasów odnowio- 

Królestwa. 9) Szymon-Michał Xiążę Geriroyc, Pro- 
h Ł  Zmudzkl 1 Suffragan,Biskup Adram itański, wy- 

w Petersburgu w r.1 8 1 2 . Umarł w Olsia- 
^ •uua Żmudzi we Wrześniu 1844, miał lat 83. W Gru- 
«kh' r< 1829 mianowany Koadjutórem Żmudzkim Bi- 

Józefa-Amolda Giedroycia, w r. 1838 wziął po

nim administrację dyecezji. 10} M irski, mianowany 
w Grudniu 1829. 11J Jan-Chryzosfom G intyllo, Nomi­
nal w roku 1841, Infułat Szydłowski. Umarł dopiero 
w Sierpniu 1857. Pierwszy hebraista na Litwie a jeden 
z celniejszych w Europie. Człowiek bardzo uczony, ze­
brał wielką bibljotekę. Administratorem Dyecezji po 
śmierci Xięcia Biskupa Szymona Giedroyca odr. 1844 
do 1850, złożywszy administrację, osiadł i umarł w 01- 
siadach. 12) Alexander Bereśniewicz, prekonizowany 
27 Września 1858, mianowany 14 Stycznia 1859, i wy­
święcony 27 Lutego r. b.

N o w i n y  D w o r u . —  Z  Petersburga. —  Z r o z k a z u  
NAJJAŚNIEJSZEGO CESARZA, Dwór C e s a r s k i  przy­
wdział żałobę ośmiodniową, licząc od d. 1 (13) Marca, 
z powodu skonu J. W. Xiężnej Ludwiki-Marji-Heleny- 
Angusty Meklemburg-Schwefin, Małżonki Xięcia Hu­
gona Windisch-Graetz.

Zarząd Warszawskiego Ober-Policmajstra, wezwał 
P . Ludwika Szpejera , dymis: Sztabs-Rotm istrza; tudzież 
P. L wict/iow, dymis: Porucznika, Potockiego piechotnc- 
go pułku, ażeby w interesach własnych zgłosili się do Za­
rządu Policji, lub obecne swe zamieszkanie wskazali.

Konstancja z Modzelewskich Psarska, Wdowa po b. 
Kassjerze b. Komissji Województwa Mazowieckiego, po 
długiej i ciężkiej chorobie, w wieku lat 68, opatrzona 
ŚŚ. SAKRAMENTAMI, onegdaj zakończyła życie. Po­
zostali Synowie, zapraszają Krewnych, Przyjaciół i Zna­
jomych, na exportację jej zwłok, jutro o godzinie 5tej 
po południu, z Kościoła po-Paulińskiego, na smętarz 
Powązkowski odbyć się mającą.

Wincenty Kruszewski, h. Habdank, Obywatel, prze­
żywszy lat 57, po krótkiej chorobie, onegdaj życie za­
kończył. Wyprowadzenie zwłok z domu własnego na 
smętarz Pragski, odbędzie się dziś o godz: kz/.z po połu­
dniu; na które, pozostała Zona wraz z Dziećmi, za­
prasza Krewnych i Przyjaciół.

Wczoraj z wielką okazałością i w asystencji licznego 
Duchowieństwa, oraz Osób świeckich, zwłoki ś. p. Onu­
frego Wyczechowskiego, b. Senatora, przewiezione zo­
stały na 6-konnych marach, pod wspaniałym baldaki- 
nem, do Kościoła XX. Kapucynów, gdzie dziś odbyło się 
żałobne Nabożeństwo i pogrzeb.

XX. Karmelici bosi na Krako:-Przedmieściu w War­
szawie, otrzymali, jak to wiadomo, upoważnienie do 
zbierania dobrowolnych ofiar, w ciągu lat 2cli w ca­
łym  kraju, na urządzenie Kaplicy przy Ich Kościele, 
na pomieszczenie statuy CHRYSTUS A PANA, złożo­
nego w grobie, podarowanej przez P. Oskara Sosno­
wskiego, o czem tyle razy już wspomnieliśmy. A że 
budowa Kaplicy ma się rozpocząć wkrótce,: przeto 
w tym celu sporządzone zostały xiążki zatwierdzone 
przez Władzę do zapisywania ofiar, i takowe znajdu­
ją się w Zakrystji u wspomnionych XX. Karmelitów , 
i u osób oprószonych, obok tego i Kur je r  W arszaw ski
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chętnie otwiera kolumny swojego pisma na wspomnib- 
ne ofiary. —  X. S u r tell, Prow incjał XX. Karme­
litów.

Dogadzając życzeniom Czytelników naszych, dajemy 
od dziś nowy druk w Knrjerzę, odlany w znanej giserni 
Warszawskiej P. Benecke.

Jak już donosiliśmy, żegluga parowa passażerska po 
dolnej Wiśle, to jest między W arszawą a Nieszawą, roz­
poczęła się w dniu 19m b. m.; teraz zaś pospieszamy 
z udzieleniem, wiadomości, iż z d. 2m Kwietnia, rozpo­
cznie się żegluga passażerska po górnej Wiśle, za pośre­
dnictwem paropływów Narew  i P ilica , które odpływać 
będą codziennie, wyjąwszy w Niedzielę, z W arszawy do 
Nowo-Alexandrji o godzinie 4tej z rana.

Nieraz. mieliśmy sposobność wspomnieć w piśmie 
naszem o Otesi, Józi i W ikci, tak wytrwale opie­
kujących się sierotkami płci żeńskiej wychowującemi 
się w Warszawskiem Towarzystwie Dobroczynności. 
Jedna więc. z nich W ikcia, którą przepraszamy za u- 
życie i dziś tego imienia, pod którem dała się poznać 
z swego pięknego serca, bawiąc w Dreźnie, zaręczo­
ną została z Panem Hermanem Natan, z Hamburga 
Agronomem i Właśeielem dóbr. Korzystając przeto 
ze sposobności tych zaręczyn, złożyła za pośredni­
ctwem ojca swojego Vice-Prezesa Wydz: Zupy Rum- 
fordzkiej Warsz: Tow: Dobr: JP. Mathiasa Rouen rs. 120, 
na posag dla W iktorji W olińskiej, wychowanicy Tow: 
Dobr:, a utrzymywanej kosztem tejże Wikci Rosen. 
Wiemy także, że z okoliczności tych samych-zaręczyn, 
otrzymały wyprawę, w Dreźnie : biedna .jedna dziew czy­
na wyznania Reformowanego, a tutaj w Warszawie, 
biedna porządnych rodziców Panienka, wyznania Moj­
żeszowego. Trzech więc wyznań Panienki, korzystały ze 
sposobności zaręczyn młodej W ikci, co dowodzi dobroci 
serca,, i m am y nadzieję, że Olesia i Józia, niedługo idąc 
przykładem swej siostry, przy sposobności, nie zechcą 
zapomnieć o biednych wszelkich wyznań. Tym czasem 
zaś niosąc w  imieniu wspartych, tak sierotki jak  i 
dwóch innych Panienek, serdeczną podziękę młodej 
Narzeczonej,, składamy jej zarazem życzenia, aby 
w nowym tym stanie małżeńskim, w który, wstępuje, 
znalazła tyle szczęścia ippeiechy, ile sprawiła go dru­
gim swemi nieusfannemi szlacbetnemi czynami.

"Na Wystawę krajową Sztuk Pięknych, przybyły na­
stępujące obrazy PP. Pillatego, widok morski; tegoż, 
aquarella: mleczarki warszawskie; Lenie, Brama Kra­
kowska w Lublinie; D ylczyń sk iego , górale; R uśkie- 
w ićza , Kościółek Śtej S a l o m e i  w Grodzisku, i Kośció­
łek.w  Rykach; Stolzmana, portret mężczyzny; Pleą- 
sa, fac-simile portretu Zygm unta Igo w Krakowie 
znajdującego się; Chylewskiego, widoczek z gór U- 
ra 1st ich: Jasińskiego , CHRYSTUS PAN ukazujący się 
niewiastom.

Słusznie powiedziano, że obehód rocznicy założe­
nia jakiejkolwiek instytucji, jest najmilszą dla nale­
żących do jej grona Członków przyjemnością. Tej 
więc przyjemności doznali onęgdaj Członkowie Re­
sursy Nowej, zebrani licznie na wydanej przez nich 
składkowej wieczerzy, dla upamiętnieni^ 33ćh-lefniej 
roczpicy założenia tejże Resursy. W esoła gawędka 
odpowiednie obchodowi toasta, wyborna wieczerza 
dostarczona przez miejscowego właściciela restauracji

P. Doczkowskiego; wreszcie muzyka P . Lewandows 
go, wszystko to kolejnie urozmaicając zabawę, Pr j  
czyniło się nie mało do jej ożywienia i przędło
M lfl#  y g j ę

Wczoraj w południe w  sali Nowej Resursy odbyt 
koncert P. Marka Sokołowskiego. Jakie w s p ó ł c z ń  
wzbudził pierwszem swojem wystąpieniem w 
Wielkim, dowodem był koncert wczorajszy, przepełń1 
ny Publicznością, rozkoszującą się wdziękiem gry 
certanta. Pan Sokołowski, Artysta duszą, poświęcił 'C. 
wot swój sztuce, a gdy gra na wiolonczelli i skrzyp63 * 
zagrażała zdrowiu, które niepozwalało mu praco"3, 
nad temi instrumentami, oddał się z zapałem gitarzC’ 
co tylko artysta z tych kilku strón wydobyć może, 
zawodnie wydobył. Koncert ten nie m ógł nie w y "rj  v 
uroku na słuchaczach; azpany am ator Pan T .Z ., t,a -e 
mu ten luby wdzięk, jaki każde artystyczne odśpiewaIk 
przez niego, Kaliny i Kujawiaka ś. p. Ignacego Kok1 
rowskiego  wywiera. Nadto Pan Z. odśpiewał 
śpiew z słowami Chęcińskiego. Z apał i oklaski koń6 
nic m iały, a Pan Z . zawdzięczając-takie przyjęcie,0 .̂  
śpiewał nad program  Kujawiaka. Jakże wysoko cda 
powinniśmy takiego amatora, który nieodmawia p®*6 . 
riia ręki ziomkowi Artyście. Również P. Janota, prz 
ślicznem i wykończonem odegraniem fantazji ThalbB 
ga  na fortepjanie, a Pan P a rys  warjacji na skrzypca6*1’ 
urozmaicili ten koncert, dając dowód nietylko faleń*  ̂
ale szlachetnej bezinteresowności i współczucia dla k°' 
legi, Artysty. Pan Prochaska, towarzyszył P. Sokolą  
wskiemu  na fortepjanie, a niestrudzony w pracach koń 
certowych Dyrektor Pesehke, P. Z  a chor o wsk i emu.

Znaczna ilość osób korzystając z pogody, zapełn i3 
wczoraj miejsca .przechadzek, a szczególniej też salo** 
Doliny-Szwajcarskiej, gdzie oprócz gry orkiestry D )' 
rektora P. E. Bach, dał się słyszeć i P. Staglich , kto' 
ry po każdym ustępie, kilkakrotnie przywoływany zń' 
stał. Dziś w pomienionym salonie o godz: 6ej, m u z}'' 
ka, podczas której P. Staglich , także da się słyszę6' 
Jutro, zaś od godziny 5ej po południu, również przj 
współdziałaniu P. Stag lich , orkiestra P. Bacha, wyko' 
na nowe i ulubione kompozycje.

Wczoraj przy kilkustopniowym mrozie, na morelo' 
wym drzewie w ogrodzie Doliny Szwajcarskiej, zpsta*- 
dostrzeżony, a dziś do Redakcji K ur je r a  nadesłany, ź f ' 
wy chrzahąszoz.

Salony Warszawskie zmniejszone zostały o jedną ° ' 
zdobę tychże, gdyż JJW W . Hrahiostwo Rey, wraz z cór' 
ką, opuścili miasto tutejszp, udając się napowrót do G3'  
licji.

Złożona w Redakcji K urjera, jako znaleziona, xiążka 
francuzka, oddaną została Panu A, jako właścicielo".1’ 
według adresu bibljotecznego, ną pierwszej okładce tej' 
że xiążki. wewnątrz wskazanego. O czem,Redakcja z3-' 
wiadamia znalazcę.

Zdając sprawę o pierwszem wystąpieniu m ło d z ii ' 
kich 13to-letnich Artystek dwóch sióstr F rieso, P°'. 
wiedzieliśmy, że kiedy Artystki te, najpierwszy swd) 
koncert w Warszawie, poświęciły na cel dobroczynny’ 
przeto należy im się wzajem z naszej strony wdziW 
czność, do której najlepsza nadarza się w dniu jutrze)' 
szyna sposobnpść. Jutro bowiem o godzinie le j : z pń ' 
łudnia, wirtuozki te, to jest Erunciszka i Otilja, Picr'
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2 O ice i if l ! - ' ypca(h’ druga na fortepianie, wspólnie 
Tow: Dnhrn/.Im’ ^ y.stdP*ą w koncercie w Sali Warsz: 
h(Ta r „ n n « * * ,  i wykonają dzieła Beriota, We- 

-*A. Kaf lkiaZ n  fa> Szopena, J. Wieniawskiego, 
cajacv ; „■ rogram przeto koncertu jest zaehę- 
z zad(.\jLv,t 1C- "^tPiemy wcale, że wykonany zostanie 

2m  ■n‘e"1 słucha“ ów.
SzYtn.,?7<lw ,JeS.1 ,51}uzykalnej Publiczności, Artysta P. 
ẐeJiŚTiiv skrzypek (niewidomy]. Owoż sły-

^Itcznie ^sta ,eri zamierza wystąpić wkrótce pu-
hieśe ’ ° CZCm W svvo‘m czasie nieomieszkamy do-

'vaL f IZC 'jl Kur jera  donieśliśmy, iż WarszawskieTo- 
r.b M0. klpbroczynności, odbędzie w dniu 1 Maja 
dom C1 f llenie 'oter.ii fantowej na korzyść pierwszego 
jo ' rzytu lku  dla niemowląt, tudzież, iż od dnia 
KOł-iL r'1?' urził(̂ z(,Ii;t została w jednej z sal pomienione- 
lif A ' P°ł°żonege przy uli: Jerozolimskiej N° 1574 
d o ' 11 S*a^ n/ a.nf**w którą zwiedzać można od 3ciej 
ohpirr -° P0 | 'n: W lych dniach udaliśmy się celem 
UłoL,f.nin lze<;'z01i(‘j wystawy i wśród różnych fantów 
riifv ar?,* 8l|ISt0'VłuC’ w zf acznei części, wprost z zagra- 
tudżieffłi'V,a' .’ zwróciliśmy uwagę na kosztowne,akf c c h t ó  jest |iczba, j
tak. kobierzec, lustra z fabryki Frageta, wyrlby plate­
rowane, obraz w płaskorzeźbie wyobrażający port tu­
recki, samowar, przybory myśliwskie, dwie piękne figu­
ry brązowe, ozdobne pudełko do herbaty z flakonami, 
kałamarz porcelanowy z dzwonkiem, neseser szylkre- 
r*wy, munsztuki, trenzle, lichtarze o 2ch świecznikach, 

od, • j  ru.ch°ma P°d kloszem, z muzyką (bawiąca dzieci 
wiedzające tę wystawę); termometry, wyroby szklan- 
s maszynka do kawy, kielichy wiwatowe, i wiele in- 

ych rzeczy, których trudno wyliczyć/ Biletów 200 jest 
.Skrywających. Cena biletu kop: 50. Wystawa pomie- 
•onych przedmiotów tern jest jeszcze ciekawszą/iż przy 
e.| cały zakład niemowląt, we wszelkich szczegółach 
ejrzyć i naocznie przekonać się można « wzorowym  

w f2'! jak‘ ,u Pan,,.ie» i celu w jakim zakład ten po- 
sja<Lw nasze m mieście.

bie ?yskawszy °d Władzy Wyższej szkolnej, pozwole- 
jooY® Przeniesienie szkoły pry w atnej męzkiąj, podNrem 
n • 1 Przy ulicy Sto-Krzyzkiej przezemnie utrzymywa­
l i  .! domu P°d N° 2183ff, przy ulicy Konwiktorskiej 

 ̂ mzonego. mam honor donieść Publiczności, iż tako- 
przeniesioną zostanie odd. 1 Kwietnia r. b.— August 

przełożony Z. N.
^.nłaścięieika sześciu popiersi brązowych, przedsta- 
.'a,iących Cesarzów Rzymskich, proszona jest o nade- 
. *ue swego adresu, do zakładu fotograficznego Karola 

IP't'a, ulica Krak:-Przedmieście N°389.
‘ 'fdzef Kwiatkowski, właściciel znanego magązy- 

;a PrzY ulicy Miodowej, wyjechał onegdąj do Pary- 
jp, . a sprowadzenia wszelkich nowości wiosennych i 

dotyrząrydrszczegófniej tualety damskiej. 
q Onegdaj w Teatrze Wielkim przywołani zostali: po 
O f* *  CyruiikwSewilfdtiy Pilni Gruszczyńska, PP: 

*kowski 2-kroć, Stolpę, Kleczyński i ŻKrlkoićskti
p r z y  latarniach, Panie: 

t j r j r i ń i  i Gruszczyńska  po 6-kroć, Bakałowicz 
.t/^oc i Pan M atuszyński 4-kroć. Wczoraj, po Balecie 

rc°-Spada , Panny: /V ę /h 7 g l 4-kroć, Anna S tra u s

11-kroć, PP: Antoni Tarnowski 6-kroć, Popiel 2-kroć i 
■Meunier 4-kroć. W Teatrze Rozmaitości,, po Komedji 
Biała Kamelja, Panna Targowska i pan Świeszewski; 
po Komedji Małżeństwo z  rozkaz/u, Pani Ziem ińska  
4-kroć, PP: Chęciński 2-kroć i Św ieszew ski 4-kroć* 
po Kom: Dobranoc Śąsiedzie, Pani Bakałowicz i pan 
W ilkoszewski po 2-kroć.

Wkrótce w Teatrze Wielkim daną będzie wznowiona 
Opera, z muzyką Aubera, p. n. Koń spiżowy.

P. Ferdynand Car, utrzymujący magazyn ubiorów 
damskich, wyjechał za granicę.

Jutro, w salonach Ogrodu Wiejskiego, Pani Martin 
(Dominikowej), orkiestra polska pod dyrekcją P. Lewan­
dowskiego, wykona nowy program.

Jutro na Pradze, w lokalu zimowym PP. Glińskich, 
P. Jacobi z towarzyszeniem fortepjanu, od godz: 3ciej 
po południu grać będzie.

Jutro, w salonie P. Ohm, za rogatkami Wolskiemi, da 
się słyszeć po-raz drugi Skrzypek solista, z akompanjo- 
waniem fortepjanu. Początek o godz: 31/*.

W dniu onegdajszym na targach odbywających się 
w Urzędzie Konsumcyjnym m. Warszawy, płacono za 
wiadro okowity próby lOtąj bez podatku rs. 1 k. 2 5 7 4, 
za garniec kop: 41.

Kurs-onegdajszy: za pół-im perja ły, dają rs. 5 kop:
, ’ za °b tig i skarbowe, oprócz kuponu, żądają rs. 91  
kop: 1, wartość kuponu rs. 1 kop: 9 3 7 3; za 'listy za- 
stawne Ulgo Okresu, oprócz kuponu, żądają rs. 14 kop: 
73, dają rs. 14 kop: 70, wartość kuponu kop: 15*/a.

A n g i .j a . Londyn, 2 łgo  Marca, (telegram).—  Dzisiej­
szy Times donosi, że odbędzie się w Londynie lub Berli­
nie Kongres, dla załatwienia istniejących nieporozumień 
i przywrócenia trwałego spokoju Europie. —  Dziś rano 
miało tu przybyć 15 wygnańców Neapolitańskicli. Poe- 
rio  jest chory i dla tego pozostaje w’ Cork. —  Na dzisiej- 
szem posiedzeniu Izby Niższej, w obec licznej publiczno­
ści zapełniającej trybuny, P. <F Israeli w krótkich sło­
wach zaprojektował drugokrotne odczytanie swego bilu 
reformy. Lord Mussel kategorycznie stawił mu oppo- 
zycję, z powodu, że bil jest niepoprawnie zły. Dowodze­
nia Kussela  zbijało wielu konserwatystów, Lord Stan­
ley, oraz radykalista Ilorsman; popierało je zaś wielu 
liberalnych. Głosowanie nie nastąpi prędzej jak około 
Piątku,: (St: Anz:).

Azja . Hong-Kong, 29go Stycznia. — Tutejsza'Gaze- 
ta Urzędowa ogłasza list Admirała Seymour do Sir 
J. Bowring, z daty 17gob. m., kommunikujący mu o- 
dezwę Lorda Malmesbury z daty 24go Listopada r. z., 
do Lordów Admiralicji; W odezwie tej Minister spraw 
zagranicznych donosi Admiralicji, iż doszło do jego wie­
dzy, iż Kupcy angielscy w Chinach zamyślają wysłać do 
Japonji okręty z towarami, które nawet w razie ratyfi­
kowania traktatu z Japon jąka wartego, uchodziłyby za 
kontrabandę. Ponieważ takie postępowanie naraziłoby 
dobre imie Anglji i zmniejszyło uprzejmość Japończy­
ków, przeto Minister zażądał, aby Admiralicja poleciła 
Admirałowi Seymour wysłać do Jeddo okręt wojenny, 
któryby zawiadomił Rząd Japoński, że Anglja potępia 
tervprzeciwny prawu handel i usuwa swą opiekę każde­
mu poddanemu angielskiemu biorącemu w nim udział. 
Zawiadomiono także o tern armatorów angielskich.
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Admirał Seymour wysłał już w tym celu dwa okręty. 
Times utrzymuje, że Lord Malmesbury fałszywe posia­
da wiadomości i że missja ta tylko złe skutki wywołać 
może. (St: Anz:).

F « anc.t,4 . Paryż, 20go Marca. — ConstH utionnei 
donosi, że konferencje w przedmiocie podwójnego wy­
boru Xięcia Kuzy, otwarte będą w końcu b. m., lub 
w początku Kwietnia. — Na jarmarku odbytym nieda­
wno w Caen, sprzedano do 4,000 koni. Wszystkie ko­
nie mające pewną wartość, znajdowały kupno. Więk­
sza część została wyprowadzona do departamentów de 
FOrne i deFEure. Od Igo Stycznia handlarze są upo­
ważnieni dostawiać dla remonty konie 5-letnie, a nawet 
i stare.— Korweta Bayonnaise pod flagą Kontr-Admi- 
rała Dubouzet, b. Komissarza Cesarskiego na wyspach 
T o w a rz y s k ic h , przybyła 15go b. m. z Oceanu Spokojne­
go do Cherbourg. Opuściła ona Francję we Wrześniu r. 
1855, i przywozi wielu podróżnych z Taiti i Nowej Ka- 
ledonji. (St: An:).

P aryż, 2 Igo Marca.— Wczoraj odbył się zapowie­
dziany przegląd wojsk. Cesarz o godzinie l * / 4 wyjechał 
z Tuillerji konno, mając po prawej stronie Xięcia Hie­
ronima, a po lewej Xięcia Napoleona, i otoczony szta­
bem świetnym. W chwilę po Cesarzu przybyła na plac 
Marsowy Cesarzowa w powozie z Następcą Tronu, przy­
branym w mundur grenadjera gwardji. Poodbyciu prze­
glądu, przed defiladą wojsk, Cesarz rozdał kilka orderów 
a następnie przed odjazdem, dał rozkaz usunięcia się 
żandarmom i policji wstrzymującym publiczność która 
natychmiast tłumnie otoczyła Monarchę, wydając p e łn e  
zapału okrzyki. Żadna przemowa do wojska nie miała 
miejsca, a cała uroczystość, przy pięknej pogodzie, od­
była się spokojnie i przedstawiała wspaniały widok. — 
(In: Bel:).

H is z p a n ja . Madryt, 14go Marca.— Nuncjusz P a p ie z k i 
składał Ministrowi spraw zagranicznych, P. Calderon- 
Collantes, powinszowanie, z powodu mowy mianej 
przez tegoż o wyprawie Kochinchińskiej. Minister ten 
oświadczył, że jedyną przyczyną wystąpienia Hiszpanji 
jest obrona prześladowanej Religji i pomszczenie mor­
derstw- dokonanych na Missjonarzach, (St: Anz:).

P o r t u g a l u . Lizbona, 17 Marca, (telegram).— Skład 
nowego Gabinetu jest następujący: Xiążę Terceira, Pre­
zes Ministrów' i Minister wojny; Fontes, Minister spraw 
wewnętrznych; Ferrao, Minister sprawiedliwości; Ri- 
beiro, Minister skarbu; Ser pa, Minister robót publi­
cznych; Ferreira, Minister marynarki. (St: Anz:).

X ię z t w a  N a d d u n a jsk ie . Jassy, 18go Marca. — Jan 
Ghika został mianowany przez Xięcia Kuza Mołdawskim 
Ministrem spraw wewnętrznych. (St: Anz:).

W ł o c h v . Rzym, 17go Marca, (telegram).—  Podobno 
Rząd P a p ie z k i doręczył Posłowi Francuzkiemu, Xięciu 
Grammont, powtórną notę, w przedmiocie ewakuacji 
Państwa Kościelnego. (N. P. Z,).

Turyn, 20go Marca. — Senat znaczną większością 
głosów zatwierdził powołanie 500 żołnierzy marynar­
ki, oraz rezerw armji lądowej, i przyjął projekt dopra­
wa o utworzeniu Konsulatów Sardyńskich w Belgradzie 
i Bukareścię. — Król ma wkrótce obejrzeć fortyfikacje 
Alessandrji.— Podkładanie m in p0(j most jjuffalora, roż-

W  Drakam i Kur jera W arsz;.—  W ełno drukować, dnia 14

poczęte przez Austrjaków, zostało w strzym ane ],! ^
rozkaz z Wiednia nadeszły. Tym sposobem Auśtrja _
przedziła protestację Sardynji w tym przedmioeie- 
WToskanji panuje nadzwyczajne wzburzenie. Wielu 
chotników wydala się do Piemontu. (St: Anz:). r, 

Turyn, 21go Marca. — Listy z Toskanji donoszą L 
Rząd tameczny rozkazał skonfiskować broszurę pe'VIT  
w chwili jej wydania. Zawierała ona protestację V}1 a 
ci w traktatom istniejącym między Austrją i Toskanji 
podpisana była przez Ridolfi, R icafoli i Peruzzi. m 0'  
szura ta wywarła wielkie wrażenie. (St: Anz:)._______ •

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Golicyn Alex: Podpułk: z Petersburga or 414; K arczew ski" _ 

ro i Ob: z Grzebo wilka nr 586. —  Kunicki Sztabs-Kapitan * Br,e 
ścia Lit: nr 625; Markowski Henryk Sędzia Pok: z Kalis*8 0 
585.— Bogucki Romuald Ob: z Borowych nr 625.

W yjechali: Soltyk Pran: Hr: do Piastowa; Ziółkowski Łori8 , 
Jeomelra przysięgły kl: Hej do Mińska.—  Grabowski Seweryn 
do Łazów; Potocki Stan: Hr: do Kamieńca Podolskiego.— Połub18 
ski P io tr b. Pułk: do Mohylewa; Rejch Rudolf Radca Dwom 88 
Brześcia Lit:.

P rzyjechali koleją ielazną : Schwab Jakób Budowniczy z Pr* 
gi Czeskiej nr 4 14 ; Vigneron Eustachy Maszynista z Bruxelli »• 
414 .— Kielawa Filip Ob: z Krakowa nr 600; Rembieliński Ale*' 
Ob: z Paryża nr 634. —  Gzowski Bolesław Ob: z Berlina nr 62*’ 
Rosenzweig Mich: Doktor z Krakowa nr 411.

W yjechali koleją Ielazną:  Pogowio Konstanty Radca Staj8 
do Niemiec; Xiqżę Wołkoński Michał dym is: Jenerał-Major 88 
Drezna.— Kozakow Elżb: W dowa po Radcy Stanu do Włoch; h 8' 
ontiew Lubow Wdowa po Jenerale do W łoch. —  Xiążę Druck1' 
Sokoiiński Dymitry Ass: Kol: do Paryża; Hr: Hendrikow Micb* 
Major do Niemiec; Troicki Michał Radca D woru do Granicy.

D O N I E S I E N I A .
UROCH POLNY w dobrym gatunku, zdatny do sieW8» 

około 200 kurcy, jest do zbycia. Osoby potrzebujące, mogą P8” 
w ziąlć wiadomość w pałacu b. Mostowskich, przy ulicy Pr*e‘ 
jazd, od miejscowego Szwajcara. *

Ostateczne przysądzenie NIERUCHOMOŚCI N r 272, w mies'*ie 
Łowiczu położonej, odbędzie się w Trybunale Cywilnym w W ar' 
nzawie dnia 23 Marca (4 Kwietnia) 1859 r . , o godzinie 5eJ 
z południa, przed W . Polaskim Sędzią delegowanym; vadjutn 8' 
znaczone jest na Rs. 900. Licytacja zaczynać się będzie od sufl*' 
my Rs. 4,000. W arunki przejrzane być mogą u Zygmunta Kry' 
sińsltiego Adw okata, w W arszawie pod Nr 489 Lit: C zaniie'  
szkałega, jako też u Pisarza Trybunału W ydziału Igo. 1

___g Daia 27, to jest w Niedzielęj w Zakładzie PIW A BAWAR 
jjsKIEGO przy ulicy Rymarskiej pod Nr 737 /8 , do wygrani: 
qw I f U Ł lĘ  PROSIAK pieczony i trzy  KACZEK, o godz: 7ej| 
flwieczorem; przyczem dostać można dobrego BAWARA na ku- 
Efle, NADZWYCZAJNEGO i BAWARSKIEGO wystałego na, 
gbutelki, jako też Przekąsek zimnych i gorących, oraz różnych, 

jM ary n a t; także OBIADY po kop: 20.— 10. Cl.
K STO N SSSSSN SSN N H SSSIM SV M N M K M O TS*!*1

W  dniu 22 b. m., przechodząc ulicą Leszno na NdwiaiarskA, 
zgubiono dużą P O R T M O N E T Ę  starą, w której znajdował8 
się Rs. 40 papierami i piąta cnęść Losu na Loterję, Nr l l , 8 l h  
wzięta w Kantorze Enfejgenbaume na Nalewkach , oraz trzy  P8'  
kwitowania na kartkach pisane po żydowsku, przez Hertzka 
berg. Łaskaw y znalazca raczy zwrócić to pod Nr 1800 ulica N8' 
winiarska, do Lewka Szpryngfedera za nagrodą Rs, 15.

Dziś rano zimna stopni 6. W czoraj wpołudnle zimna stopni 1-
Dziś rano wysokość wody na W ille , stóp 6 cali 2 ( U byw a).
TEATR WIELKI. Dziś, Żydówka.— Jatro, M ałżeństwo pr* 11 

latarniach.— Esmeralda.
TEATR ROZMAITOŚCI. Ju tro , Kobiety z  kam ienia.

H IW U T E C to  codziennie o 5ej wieczorem, w  
dźalni p riy  nlicy Królewskiej.

<26 Marca) 1859 r —  Starszy Cenzor, F . Sobie,zetafuki.


